
Ceny prenumeraty:
1 'e  Lwcwia bez doręczę nia 
tomu Mk. ISO"— miesięcznie 
* dmukrotną dostawą 210 
K* Orowincji z przesyłką 
tttową M. 210 Za granicą M
Cena pojedynczego 

ssern porannego 
w e L w o w ie  

i na prowjp^

4  " w y c h o d z i  d w a  r a z y  d z i e n n i e

Ceny ogłoszeń:
Ogłoszenia m iejscow e. Uwo» e) za
1 wiersi (nonpareil) t  1 tk. , Nade sła­
ne •“ i „Nekrwlogi* 25 Mk, na. 1-Sie] ko­
lumnie 88 Ml:- kronika SOMfc., no kro­
nice i  komunikaty 3SAf_ Drobne ogło­

szenia 3 Mk.
Ogłoszenia zamiejscowe (pozalwow­
skie) zal wiersz(uonpareil) 12 Mp, Na­
desłane i nekrologi .v* l  ,  na t-sze| 
kolumnie >68 Mk., przed kroniką 70 M k. 
po kronice i komunikaty 58 M. , Dro­

bne ogłoszenia za krowo 5 Mk. 
paski na kolumnach tekstowych po 

cenie „Nadesłanego*. 
Ogłoszenia: a porannym wydani

o 58% drotsze.
Alfa Htfiataii, Aitatokłmdl 1 DraŁaraŁ ‘
Lwśw, ul. ZiissrcwKza 11-15. ,

Rękopisów m łotow a lis  swraca się.

■Ucyjnych należy adresować do: Redakcji Słowa Polskiego 
.isza się nadsjłać pod adresem: AdmLUtracja Siewa Polskifcga

we Lwowie. — cisty w sprawach przedpłaty i odbioru pisma, ogłoszenia i reklamacje 
we Lwowie. — Adres d!a telegramów: Słowo Polskie, Lwów.

W y d a w n ic z e j „ S ło w a  P o l 3 j t e g c “ . R e d a k to r  n a c z e ln y  i  o d p o w ie d z ia ln y : D r . W a c ła w  M e jb a n m .

Warszawa, (Tel. wł.) 4 czerwca. Korespondent 
»,Craz. W arsz." donosi z Brukseli: “Wobec rozbieżnych 
Poglądów na sprawę udziału reprezentacji Wilensz- 
Pzyzny w obradach nad P~ojektern Hymansa i wobec 
‘go, że Hymans musj życzenia delegatów komisji w 

-sprawie udziału tej reprezentacji przedłożyć Radzie 
Ligi Narodów — dyskusja nad projektem Hymansa mc 
iiioże w obecnej chwili doprowadzić do wyniku. Jest 
nardzo pra-wdopedobnem, że ko>i?erencja zostanie od­
wołana i że delegacja polska powróci niebawem do 
'Warszawy?

W tej samej sprawie ko."esp, Rzultej donosi z Bru­

tt?

I kseli; Delegacja litewska zerwała układy, prowadzone 
w Brukseli pod przewodnictwem Hymansa. Litewska 
agencja telegr. pc-dajc jako powód zenvan;a układów, 
że Polska postawiła wniosek, by udział w rokowaniach 
wzięła także delegacja Wilna w charakterze rZeczy- 

j wistego członka konferencji. Delegacja litewska u- 
j waża polski wniosek za niemożliwy do przyjęcia ze. 
! względów politycznych i stwierdza, że sprzeciwia się 

on postulatom konferencji.
*Z powodu zerwania konferencji uregulowamem 

sprawy wileńskiej zajmie się prawdopodobnie Liga 
Narodów.

Zaeigfy bił na eftinkii p ftm n y n i.
Bytom. (Teł. wł.) 3 czerwca. (Od naszego specja!- 

„hegc sprawozdawcy).
komunikat wojenny sztabu Wojsk Powstańczych 

2 JŁia 3 czerw ca: a
[. Odcinek północny: Ataki nieprzyjacielskie pod
Jastrzygowicami (pow. Olesno) i Brzeszczem zostały 
odparte w  kontratakach. Zdobyliśmy 8 karabinów ma- 
^ynewych, 150 karabinów ręcznych j 60.000 nabojl. 
Ntnfcy stracilj przeszło 100 zabitych. Po nieudanym 

czoraj ataku na Lichynię (pow. Koźle) nieprzyjaciel 
pakował kilkakrotnie Zębowice (pow. Olesno) i My- 
«hpę (pow. Olesno) po silnem przygotowaniu artylerii. 
Wszystkie ataki zostały odparte.

Odcinek środkowy. Zlokalizowane walki trwają 
, dalszym c !ągu. W  rejonie Januszkowie (p o w . Koźle? | 

'emcy Przekroczyli Odrę w s.le dwu komranji. Po 
krótkiej walce oddziały nasze wyparły je na lewy • 
“rzeg Odry. j

Odcinek południowj-. Oprócz słabvc’( walk arty­
lerii i karabinów maszynowycn sytuacja bez zmiany.

Lubieniec, szei sztabu W . P.

BUNT W  A R H Jl HOFFERA,
Bytuin. (PAT.) W edL wiadon: -ści z tamtej strony 

frrntu, siły któremi rozporządza gen. Hóffer, wynoszą 
80.000 żołnierza. Nadchodzą wiadomości o buntach w 
niektórych oddziałach armii gen Hoffera z powodu nie- 
wypłacanla żołdu i drah. jisa ieg o  ’ stosiMku oficerów 
do żołnierzy.

Berlin. (E. E.) (Radio.) Na tutejszym dworcu ko- 
leji obwodowej gauważono ‘/yieiki pociąg ciężarowy 
z ładunkiem artylerji, mun-cjn,' karrfoinow maszyno­
wych, przeznaczonych na Górny ślask

EalBżs? si? lirsyć z  tafszeml walkami
he Bytom. (Tel. w ł) 3 czerwca. (Od nsszego specjar-

sprawozdawcy). Gen. iioeffer, naczelny dowódca 
n'emiec^ 'ch podjada główną kwaterę w Glo- 

q *u (miasto w powiecie prądnickim) w zamku hr. 
A lperi dorfa. Zamek ten zarekwirowano na kwaterę 
. pełnego dowództwa, a nawet podobno został cm

' w ^ .^ b o w an y " jako własność „renegata'*, 
■adczy ł się za ' Polską.

który

tałfż G}°gówku — w głównej kwaterze przebywa 
W ^ c a ły  komitet „dwunastu** — złożony z przedsta- 

.. stronnictw Politycznych \ związków zawodo- 
\vai i . ^  czele tego komitetu stoi zna %  z czasów 

^Plebiscytowej ks. Uliczka.
^  gen. Hoeffera fe*wró’biia się komisja rniędzy- 
dziej z żądaniem zaprzestania walki tembar- 

P°wstańcy zobowiązali się wobec Komisji 
hyci, ys°iuszniczej do zaprzestania kroków wojen- 
s\via(j l ?^iecia ł.mji dtmarkacyjnej. Gen. lioeffer o  
^ d z iCZyJ na to’ ze n*e uzn‘'ie * ze walczyc
^wetu na<̂ a  ̂ długo., jak długo mc otrzyma od ko- 
3eimych”(1',vunastu“ rozkazu vzstrzyrri.ania kroków \yo-

[ Komitet ten — h k  donoszą dzienniki niemieckie-— 
i oznajmił gen. Le Rondowi, że do jego zapewnień
i Niemcy nie inąią zaufania na pedstawit dotychczaso­

wych doświadczeń.
Wobec tego należy się liczyć z dalszymi walkami

| na Górnym Śląsku, gdyż zawieszenie broni ze strony
polskiej było tylko wyrażeniem zgody na propozycje 
komisji międzysojuszniczej.

„HONOR NIE POZW ALA ŻOŁNIERZOWI NIEMIE­
CKIEMU WYGOFAC SIE  Z G. ŚLĄSKA-

Lyon. (PAT.) Koresp m *ent „Journal des l>bats“ 
dowiaduje się, że po wstańcy roBcy na O. blasku zga­
dzają się na projekt io;msii międzysojuszniczej pacyfi­
kacji tego kraiu. Pułkownik Doliwa oświadcza katego- 
rycanie, że gotów jest cof.iąć swoje siły na ymrunkacn 
określonych pizez komisję aliancką. Natomiast gen, 
Iiófier oświadczył, że honor żołnierza niemieckiego 
nic pozwala na cofanie sję. Mimo zamknięcia granicy 
niemieckiej grupw żołnierzy >nien>i?ckich przekradają 
sę w dalszym c ’ągii na G. Śląsk.

Po przybyciu woUk angielsbieb na G. Śiąsit
szego ich marszu na.Gliwice. Dziś przyznają, że woj­
ska angielskie na razie zajmują stanowiska między 
wojskami Powstańczemi a ni-jmieckiem;.

Warszawa. (Tel. wł. ,4 czerwca). „New York He- 
rald“ zamieszcza wywiad swego korespondenta ślą­
skiego z gen. Hoeferem. Gen. Doefer twierdzi, jako­
by bojówki niemieckie rozpoczęły defenzywę. Oświa­
dcza on, że bandy Korfantego złamały traktat poko­
jowy i wyraz ;ł żdziwieme, że rząd francuski zacho­
wuje się odpornie wobec iwopozycji niemieckich 
współpracowania z Francją. Anglia, jak mówi Hoe- 
ferr weszła z Niemcami w układy i będzie pracować 
w porozumieniu z nimi. „Komisja międzysojusznicza 
oświadczyła wyraźnie; te wrjskaj angielskie bę-Ją 
r.am pomagały w przeprowadzeniu porządku { pod­
trzymaniu autorytetu komisji międzysojuszniczej na 
Górnym Ślęsku“. .

b?gQ sp?1*; wł.) 3 czerwca (O J r.aszega specjal- 
.hosi; ^ aur° zdawcy). Ostann numer , f<Avstańca“ do- 
Sląsjj Po^od:: przybycia wojsk ang;eiski'cS na Górny 
oS'vviadCZMł "̂',r,,y s'e ™  ^ngllKów z kategorycznem 

gdvlIf ni’ Powstańcy g cfew: są do podjęcia 
t^chr-Zao^ Y  -Anglicy prób w ali zepchnąć 'ch z do- 
* * * * *  na któr^ powstańcy zamierzają
, Wkońon , ' llą. u n 'g i decyzji Rady Najwyższej. 

ska aą/; ^Taża „Powstaniec** nadUeię, że \voj- 
o Wafkę*Ind*6 Yrzek°nają îę na miejscu, ze tu chodzi 
g‘em priiif-.Y, g(>ni(>ś!ą§io z odwiecznym jego wro-

ntycznym j społecznym.

Bv L *  NIE ZAJĘLI STRZELEC I GLIW IC.
^  naszego specjalnego kó-

z Przykrością2 7 V°^' .®zisiejs/.e dzier.nikł niemie- 
Q zajęciu nr Q wo*1.1-1'1 wiadomości, podane przez 

zez wojska angielskie Strzelec i dal- •

til3 sprawy G. i!ą§Ka.
Warszawa. (Tel. wl.) 3 czerwca. Prom. Witos w  

ciągu dnia dzisiejszego czynił starania mającs na celu 
przerwać choć w części nieczynność naszej dyplomacji 
za gramcą.

Rząd ma zamiar wysłać delegację dyplomatycz­
ną, któraby czuwała zagranicą nad spraw ą G Śleska. 
W skład tej delegacji wejdzie przewodniczący konrsji 
sejm. spr zagrań, p ro f. St. Grabski, który uda się do 
Paryża, b. min. Sapieha i p. Aszkenaze udadzą się do 
Londynu, p. Haloan i P. Moraczcwski do Rzymu, a 
wścemin. Dąbski do Belgji. ’

% Jest rzeczą prawdopodobną, że biskupi S^ ieh a 
i Teodorcwicz udadzą się do Watykanu, by przeciw­
działać tutaj zabiegom niemieckim.

Witos wobec niepokojących wieści o stanie spra­
wy górnośląskiej życzy sobie, ażeby delegacja wy­
jechała iaknajprędzej, chociażby nawet jutro.

W arszawa. (Tel. w ł) I czerwca. W  ostatniej chwl 
li dowiadujemy się, że sprawa delegacji została iuz 
załatwiona. Prof. Stan. Grabski wyjeżdża dzisiaj do 
Paryża,

W arszawa. (Tel. wł.) 4 czerwca. W kotach Poli­
tycznych rozeszła się wiadomość, że na stanowisko 
polskiego delegata w Radzje Ligi Narodów ma byc 
pov r.łany niedoszły kandydat na min. spraw zagrań, 
p. Estreicher.

h i

Wilno. (E, E.) Nastrój szowinistyczny inteligencji 
litewskiej doszedł do niebywałego rozwydrzenia. 
Sfery rządzące i księża podsycają Avszel':imi sposo­
bami nienawiść do Polaków. Doszło do tego, ż f  zda­
rzają się wypadki odmawiania przeż księży litew­
skich rozgrzeszenia osobom, mówiącym po polsku. 
W  szkole oficerskiej w Szawlach władze poleciły 
wychowankom śpiewanie jpiosenek których refren 
fctzmi: „Pójdziemy i wyrżniemy wszystkich Pola-
kćw“. W  księgarni na pl. Katedralnym w Kownie 
w ystaw iony'jest obraz, przedstawiający Pogoń litew­
ską, która depcze kopytami Orła polskiego. Polacy, 
rozmawiający po polsku na ulicy, narażają, się na n'e- 
bezpieczeństwo aresztowania. Władze rugują stopnio 
wo z Kowna i z majątków Polaków konfiskując mie­
nie tych. którzy przebywają w Polsce. Prasa litew­
ska przepełniona jest ordynarnemi napaściami na 
Polaków. Litwie pomimo pomyślnej'koniunktury rol­
niczej grozi głód, bo Niemcy ogołocili krai ze zboża, 
i skawczy na wywoź tego produktu monopol od 
rządu. Robotnicy traktowani są po macoszemu, nie 
lepiej, jak za rządów carskich. Łapownictwo w urzę­
dach litewskich kwitnie.

Hlnncy giatasy napadają na

Gdańsk. (PAT.) Uroczysta procesja, która się 
odbyła w święto Bożego Ciaa urządzona przez tutek 
szą ludność przedmieścia Szydlice-Emaus wywołała w 
prasie niemieckiej bardzo ostre protesty. Gdańskie 
dzienniki nacjonalistyczne i centrowe napadają na lud­
ność Polską używając takich słów, jak „hołota pol­
ska *. W  związku z tem odbyło się we wtorek w Gdań 
sku zgromadzenie celem zaprotestowania przeciwko 
polskiej prooesti. Po licznych Przemówieniach uchwa­
lono długą rezolucję, która między fnr.emi P o w iad a, że 
Polacy nadużyli okazji uroczystości Bożego Ciała, by 
wmieść propagandę polską do kościoła, a dowodem te­
go tr.a być udział wojskowych polskich, których rze­
komo w tym dftu sprowadzono z Poistó.

IZBA HANDi OWA POLSKO E E I GIJSKA.

Warszawa. (E. E.) (Radio.) W  Brukseli otwarto 
Izbę handlową polskc -oelgijską. Na otwarciu obecny 
był prezydent ministiów belgijskich.



.SŁOW O POLSKU !" Nt*. 243 z dnia s  czerw ca  10?)

z s  s m > f t b  w ę i - t i m  ®
Londyn. (PAT.) Dzienmki stwierdzają, że transpor

;ty  węgla dok-ftrys'. ane są obecnie b p  dotychczaso­
wych trudności, a :o wobec zmieni ś ta n cfesk a . ze 

: £trtpQ3 funkcionai;j^z,'Vl- kolejow y* i robo fraków 
i transportowi ch. Jgie się zdaje, w "najbliższych dniach 
: odbędzie się konferencja między przedstawicielami ko­
palń i górników dla omówienia ugody pojednawczej.

Londyn. (PAT,) Syn lykat robotników transpor­
towych i maszynistów postanowił zaprzestać stosowa­
nego przezeń dotychczas tamowania transportów wę­
glowych skądkoiwiek by p o cb jcz ly  i dokądkolwiek 
liy były przeznaczony

F rn a  aasislina e tainsj nsEis 
LsiO Ertn a.

Londyn. (PAT.) ^Morńng Post“ przytacza w y­
ciąg obszerny ze znanej tajnoi insuukcji komisarza 
dła spraw zagranicznych Cziazerina wysianej do so­
wieckich organów zagranicznych. Instytucja ta raka- 
zuje im skorzystanie z nierównowagi w jakiej znajdu­
je  się jeszcze Europa celem wywołania hwy.olucii. In­
strukcja zaleca waśmńte sprzymierzonych a zwła­
szcza Francji i Anglii. Omawiając tę notę dziennik 
nawołuje wszystkich Prawdziwych prayjarół Anglji 
by pracowali mgtylko celem utworzenia porozumicma- 
między sojusznikami, ale w tym kierumui, by obecne 
porozumienie zostało przeobrażone w przymierze prze­
ciwko któremu daremnepy były wszelkie ataki wszy­
stkich ja-wnych albo skrytych nieprzyjaciół obu 
państw.

btnio powraca do systemu 
kapiiaSislyczncgo.

Hannower. (E. E.) W e d łu g  wiadomość z Rosji 
ostatnie zarządzenia rządu sowieckiego wykazują 
niezbicie, że porzucił on drogę fantazji komunisty­
cznych i przywraca w Rosji kapitalizm. Sam Lenin 
por/ucil myśl realizacji systemu sowieckiego i zapo­
wiedział powrót do systemu kapitalistycznego, kon­
trolowanego przez państwo. Lenin znajduje się obec­
nie w ścisłym kontakcie z kierownikami, głównych 

.banków angielskich, które rozciągnęły teren wpły­
wów swoich na całą Rosję. Konsorcja zagraniczne 
projektują daleko idącą elektryfikację przemysłu ro­
syjskiego. Rząd rosyjski zapowiedział legalzację 
związków ekonomicznych i handlu zagranicznego, 
nadto zobowiązał się do jego ochrany orawnej. W  o- 
statnich'czasach iui nsiści amerykańscy zaczęli^oka­
zywać zainteresowanie dla nawiązania stosunków z 
Rosją, szczególnie idzie im o Tomsk, Saratów i połu­
dniową Rosję

Z  Piołgankiefo sabranfo.
Soiła. (PAT.) Otwarto tu drugą sesię nadzwy­

czajną bułgarskiego sobrafiia. Między przeałożeniami 
rządowemi znajdują się projekty ustaw w sprawie praw 
przyznanych międzysojusznicza5 komrsti odszkodowań 
zgodnie z postanowieniami traktatu w Neuilly, w spra­
wie emisji Pożyczki wewnętrznej, w sprawie podatku 
spadkowego oraz w sprawie uzupełnienia ustawy o 
taryfie cłowej.

DEKRET SŁOW ACKIEJ RAD Y  NARODOWEJ 

O MIANOWANIU TYM CZASO W EGO  RZĄDU NA­

RODOW EGO REPUBLIKI SŁOW ACKIEJ.

'  W  wykonaniu art 4 prokla .iacJł Niepoc ległej Re­
publiki Słowackiej z dniu 2-i,niaiu D - 1 t . Siowacka 
Rada Narodowa mianuje Tymczasowy Rząd Narodowy 
Republiki Słowackiej w następującym składzie: 1.
Prezydent Rządu: ksiądz prof. dr. Franciszek Jehlicka 
b. Profesor Uniwersytetu w Budapeszcie, prezes Sło­
wackiej Rady Nar.>iAv;j. 2. D< powrotu ks. Jehlicki 
z Ameryki zastępuje tegoż Wicepi ezj dent Rządu i 
Minister Spraw Zagranicznych p. Franciszek l  'ger, 
wiceprezes Słowackiej Rady Narpdp'.vej, rEcastor 
„Slovaka“, 3. Minister Spraw Wewnętrznych, yyacat. 
kieruie p. Unger. ł. Minister W olny: P. J . Sz. La­
ski, b. oficer armii auUtyiackO węgierskiej. 5. Mini­
ster Skarbu: vacit, kieruje p. Steranicky. 6. Minister 
Wyznań i O św iuy: o. M. Stiavuicky, fe. rrofeso- gi­
mnazjalny. 7. Minister dla spraw polsko-słowackiego 
porozumienia p. i .  Chiubrzynski. Siedziba Prezydium 
Słowackiej Rady Narokowej 25 maja 192'.

W  imieniu Słowackiej Rady Narodowej, złożonej
ze stu członków: Franciszek Unger, wiceprezes.

)̂ ■■ •W—
Warszawa. V. dniu 3 brn. od! ył się w Belwede­

rze z zachowaniem zwykłego cen monjału akt dorę­
czenia Naczelnikowi Państwa na uroczystej audiencji 
listów "uwierzytelniających przez posła nadzwyczaj­
nego i ministra pełnomocnego Reprbrki Stanów Zje­
dnoczonych Brazylji p. Rinaldo Delinia E. Silva.

Ssąd aSJ!8!SM m yw a  Hiesnsy da sapress ania walili.
Bytom. (Teł. wł.) 3 czerwca. (Od naszego specjal­

nego sprawozdawcy). Z Opola nadeszM wiadomości, 
że wobec dalszej vrojowniczej posta wy gen. Ilo e ffe ij 
rząd angielski zwrócił się dti rządu rremieckiego * 
kłjtegorycanem wezwaniem, by gen. Hoeffer zaprze­

stał walki i wycofał oddziały niemieckie na linię 
markacyjmą. Rząd angielski zażądał dalej od rządu 
niemieckiego zamknięcia granicy, celem uniemożliwie­
nia dalszych transportów wojska na Górny Śląsk.

Projekty ureplawania
Londyn. (Tel. wł.) 7 czerwca. W czorajsze wyda­

nie „Mc-ning Post'1 po  faje wiadomość, ż e  po-jęto 
pióby celem urzeczywistnienia zaniechanego przed 
czasem projektu w sprąwie G. Śląska. Pewna osobi­
stość, pozostająca w  dobrych stosunkach z irancuskją- 
mi i angielskiemi kołami dypłomatycznemi zapropono­
wała. by zarząd G. śląska był powięraony rrzez lat 
trzydzieści speciahiei kenaisii międzysojuszniczej. Po 
upływie 30 lat zadecydowaneby o losie G. Śląska a 
do 'tej chwili, płaciłby G. Śląsk sprzymierzonym sumę 
odszkodowań, i oka przypadłaby na niego ze stosunku, 
w  którym pozostawałby do, państwa niemieckiego. 
Wspomniana komisji miałaby do swej dyspozycji1 pe­
wną ilość policji, w skład której wchodziliby Polacy i 
Niemcy.

Paryż. (Tel. wł. 3 czerwca.) W  kołaclj polity­
cznych utrzymuje się dalej wiadomość, że rząd an­
gielski dąży do tego, by Rada najwyższo zebrała się 
w bieżącym tygodniu. Rząd francuski zachowuje się 
odpornie wobec tego żądania i proponje, by Radą 
najwyższa zebrała się dnia 16 bm. Jest życzeniem 
Anglji, hy  równocześnie ze sprawą podziału Śląska 
rozważano ewentualną ewakuację Duesseldorfu, Du­
isburga i innych miejscowości, zajętych przez Fran­
cję na prawym bizegu Renu.

sprawy sórnośbski j.
•a

W ŁOSKIE PRO PO ZYCJE.

Warszawa. (Teł. wł.) 4 czerwca. „Corr. della Se­
ra" podaje treść propozycji włoskich co do podziału 
O. .Śląska: Polska otrzyma południowe okręgi, leżące 
sftt wschód od Odry, a więc okręg psżczyński. rybni­
cki i część raciborskiego, okręg katowicki. Królewską 
Hutę, okręg bytomski, taraogórski i część lubliireckie- 
go. — Niemcy otrzymają Gliwice, Zabrze, a także 
okręgi, przez które przechodź linia kolejowa, i okręg5 
na zachód od Odry.

Warszawa. (E. F.) Radio. Delegacja Górnośląska 
z Paczkowskim na czele przedstawiła Radzie amba­
sadorów projekt po i', ału G. Śląska. Granica zaczyna 
się od Bugu-nina, po^em biegnie wzdłuż Odry, pozo- 
stawiaiąc części r-adbtKsldego i kozielskiego po stro­
nie niemieckiej. Na lewytr. brzegu rzeki jeunak linja 
obejmuję Sizereg gmin, które opowiedziały się za Pol­
ską. Następnie granicą powiatu strzeleckiego biegnie 
do Groszpwic, |>oć'/em skręcając ku wschodowi 
obwód Olesna na knieje dochodzi tio granicy polskiej.

Paryż. (Tel. wł.) 3. VI. Do wczoraj nie otrzyma­
no odpowiedzi z Londynu na ustatnią notę francuską- 
Odbyła się nader ożywiona wymiana zdań pomiędzy 
Lodynem, Rzymem a Paryżem. W  ciągu wczorajsze­
go popołudnia BRand Przyjął dwukrotnie ambasadora 
włoskiego w Paryżu. .

W s b rtin la  posłów lewicowyeb na G. Śląsku.
Bytom. (Tel. w y  3 czerwcu (Od naszego specjal­

nego sprawozdawcy). Obecną sytuację na Górnym 
Śląsku wyzyskują komuniści polscy do swej agiłacji. 
Jeden z agitatorów komunistycznych objeżdżał nie­
dawno teren przemysłowy i agitował przeciw pow­
stańcom.

Władze powstańcze wydały rozkaz aresztowania 
wszystkich wichrzycieli i agitatorów komunistycznych.

Ponieważ -akże ntejj}.i5rzy skrajni lewicowi po­
słowie socjalistyczni z Warszawy próbują tasze szczę­
ścia — „Polak" organ NPR., występuje energicznie 
przeciw tym usiłowaniom i zwraca się z wezwatylem 
do Judu polskiego na Górnym Śląsku, aby uważał pil­
nie na tych agitato-ów. którzy niewątpliwie pracują 
na rzecz naszych wrogów. Jeżeli ów pan - • pisze dal.] 
„Poiak“ —  który niedawno Przemawiał w Szopieni­

cach jest posłem, członkiem najwyższej władzy usta­
wodawczej polskiej — winien siedzieć w Warszawie 
i pracować nad usunięciem niedomagać rządu'Pod 
skiego, a nie włóczyć się pp terenie górnośląskim, aby 
osłabiać ducha ludu górnośląskiego, zorganb.owaneg0 
kosztem olbizymiego wysiłku ludzkiego, pracującego 
dla dobra sprawy dzielnicy i narodu.

Nasz lud — pisze dalej ,.Polak" —  jest trzeźwy, 
a zdrowemi oc/.yma patrząc może obyć się bez tycń 
zalecanek.

Nie' myślkny odgradzać się chińskim murem 
zdrowo myślącego społeczeństwu, polskiego, ale tęph* 
musimy w samym zarodku wszelki kąkoi. upatrujący 
sobie na niwie naszej nową placówkę ku jej z3' 
ctiwąszczeniu.

Zwleka w iriaclewaalo sgrawy S. Śląska grozi wisikism
niebezpisczeóshggia

Londyn. (PAT.) 5Daily News“ zadają, ażeby za­
niechano wszelkiej dals/wj zwłoki w uregulowaniu 
iprawy Ci. Ślaska. W  podobny sposób wypowiadają 
się i „Times" przeciwko dalszemu zwlekaniu albo-, 
wiem, jak mówi ten uSeunik, daliża zwłoka stałaby 
;ię ^ r o s t  niebezpioc-iną. Nadeszła chwiia, aby rzaly 
ranaiski i angielski skorzystały z nadarzającej sie 
>beuiie sposobności, by wykazać przy pomocy nie

dwuznacznych środków, ze są zdecydowane wsP^' 
działać na froncie zftęho Jnim Oba j ządy powinny i1̂  
miętać o tern, że w grę wchodzą żywotne mtcreśj 
obu krajów. Przedewszystkicm jeżeli chcą uniknął y'  
zyk.i zbyt poważnego, wk.ny zdać sobie z tego 
wę, że wydarzenia nie każą nia się czekać, a v̂l- 
sojusznicy powinni dziafaćAvspólnie i ni ;zv locztiie-

„Siiiiisznicy muszą być solidarni".
Paryż. (PAT.) Jak Junoszą z Koblencji w czasie 

biąJu wydanego przez wysokiego komisarza Naćrenji 
a cześć minisicra woiny Baritjou len ostatni wygłosił 
i.owę, w któnrej powiedział, że naród francusid żywi 
yielkic uznanie dla r.ai& T b .igihskiog >, angielskie go 

amt ykańskiego za ro, że naiody te oddały swoie 
iły na usługi ludzkości w imię i 'ealu sprawiedliwości, 
/linister powiedział da.l.ei, że Francja wyklucza ze 
wolcn zamiarów w s’-elką myśl o zdobyczach 1 ane- 
irjacn i dodał, że w orzedunytti razie: pokój nie 
rwałby Chyba nawet tak długo, juk d!ugo trwała 
ojna. Rząd francuski nie chce samo Izielnie i w cdo- 

obnieniu od sojuszników regulować żadnej z niezała- 
wiouych spraw i zdecydowana jest dochować wier- 
ości swoim sojusznikom. Aby Niemcy wyrzekły się

nadzieii rewanżu potrzeba by sojusznicy pozostał* 
d«l solidarni i działali w porozumieniu.

<■/!<E  erlin. (Tel. wł.) 3 czerwca. Pisma <Jra'os-vja 
kół djmłorratycznych, że francuski poseł w Berl
udaje sję w poniedziałek do Paryża.

- rG#
Podobno poseł fr incuski "udaie się tani na i 

nie francuskiego ministra odbudowy. W  zvvfe& '
tym wyjezdem staj oueniiecki plan odbudowy, Kgep
go minister chce udzielić posłowh francuskiemu W 
liniie i dać mu nowe wskazówki. ^

Krążą pogłoski, że chodzi 0 współpracę 0l^ycix 
ckuego przemysłu pr/y odbudowie spustosz0 
obszarów FraJicii półia^cnej.

Bnglla za bezcar«kbew8&  wypełnieniem i It ualam.
L<ndyn. PAT.) B. lOeutcra doa-iaduję się, że rząd 

igieisk: polecił swoiemu przeditawiuelowi w Bawar- 
oświadczyć kategoryczrue r z ą d ‘w i monachiiskiemlt. 

5 w sprawie rozbrojenia nie są możliwe żadne &kie-

kol wiek koncesje. Całkowite wypełnienie żądań' 
tyca w ultimatum sojuszn‘kćw jest jedynym »P 
uniknięcia pev/ażnjxh konsekwencji.
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S E J M
■  ;  lrszawa. (PAT.) Posiedzenie Sejmu 231- P . M;> 
f*wsJc{ referował sp~awę fabryki porcelany w Climie- 

«le. Swojego czaju p. Buczek wniósł ręaolucję o za- 
vestrow.anie tej fabrytó z powodu, że była nie- 

ynna. Później fabryka została uruchomiona a oLec- 
znowu stoi z powodu braku węgla. Podcyas bada. 

^  tej sprawy okazało się, że elektrownia warszaw- 
U® bę-dącn obecnie w sekwestrze rząaowym wskutek 

aku dostatecznej ilości liczn‘ków. pobiera od 5700 
_ onentów opłaty miesięczne ryczałtowe, które wyno­

si mniej więcej 3 razy tyle ile wypadałoby przy za- 
.J^ w a n iu  liczników,v. Obliczenie wykazało, że w-ar- 
jW^ska eL-ktro-y.nia z tego powodu spala kawrtalnie 
^00 tonn węgla zupełnie niepotrzebnie.. Owa fabryka 
. Cziruielowie właśnie dlatego stoi, że nie dostarcza się 
■ kwartalnie 600 tonn węgla. W oV c tego sprawoz- 

■ P"°Pon>ue następującą rewolucję: W zywa się
^ftd, aby celem oszczędzenia węgla jak tiaip-ędzej 
Ao*ł z pozostającej pod jego zarządem elektrowni 
J^stzawskiej pobieranie od licznych abonentów cpłat 
/*esifcznych za dostarczanie energji elektrycznej a 
. tomiast zaprowadził obliczenie zużytej ilości kilowa- 
® na Podstawie liczników. Rezolucję przy-
«o a dodatkową rezolucję sprawozdawcy odesłano do

ir»n.

Z  hornisii selrnuwych.
. Komisja rolna uchwaliła na wniosek posła Ponia- 
J^skiego: Komisja rolna przechodząc do porządku 
j^ennego nad zatargiem poszazegóiny^ch członków 
t^ ^ ji  rolnej z jednym z przedstawicieli Manister- 
j^ a  rolnictwa wypowiada przekonanie; że wydarza- 
7® się niejednokrotnie sprawy uraz osobistych mię­
ty przedstawicielami Rządu a członkami Sejmu na 
* krytyki działalności urzędowej powinna mieć prze- 

j^ztany tryb załatwienia w  odpowiednich prz< nisach 
Stułami tl|i sejmowego. Wobec powyższego komisja 

uważa aa wskazane zwrócić się za pośredni­
kiem  konwentu seniorów do komisji regulaminowej 

opracowanie odpowiednich przepisów'. Komisja u- 
k paliła zmiąć stację księgosuszu w  Brześciu Lit; 
k *erat co do wniosku o uruchomienie tartaków po- 

czono posłowi Swkłzae.
.  Komisja ochrony pracy przyjęła w III. czytaniu 
c°Jfckt noweli do ustawy' o zabezpieczeniu pensykiem 
pędników  prywatnych w  Małopolsce.

Komisją administracyjna rozpoczęła trzecie czyta- 
g i;Pragmatyki służbowej. Odrzuciła wniosek posła

który stano- 
państwo- 

u votiyn sepa-

(►_ Pragmatyki służbowej. Odrzuciła wnros 
f^ckiei o skreślenie ustępu III. art. 6. ktć 
£  kobieta nie może być pracowniczką 
h*bez zgody męża. P . Balicka zgłosiła voi

_ prawnicza odbyła zebranie na którem p. 
w-akiewjcz zainterpelował pi ze wodniczącegt co do 

dla dla ; palestry polskiej na całym obszarze 
bfLei. Przewodniczący uznał, ważność tej sprawy i 
.jjjpadczył gję m  najoEybszem jej załatwieniem. Refe- 
I V tej sprawie powierzono p. Liebermagowi, który 
i^łzecz na naleganie warszawskiej Izby adwokackiej 

przed 4 miesiącami do zreferowania P. Suligow- 
ttiu.

W i t o s  p o d a j e  się z n ó w  d o  d y m is ji .
iltkWarszawa. (g. e .) „Kur. Por." donosi, że sku- 
■  W sunięcia kandydatury Paderewskiego przez 
V -  °d b jf°  się zebranie stronnictwa PSL., na któ- 
w  Witos uzyska aprobatę na ewentualne powtórne 
V  le się do dymisii, o ile NZL. obstawać będzie 

kandydaturze Paderewskiego.

H^Warsziwa. (E. T-.) Radio. Po porozumieniu strcti- 
L  z Witosem wyjaśn-ło się, że kandydatem na li-

 v  __  *__ .. _*. , *  i~ Oiy, XI— XX
góra ministerstwa- aprowizacji iest b. prezydent

11

^ B A ' a j K E H  T ,
(Dokończenie).

''iy  bez słcw a. B o .c ó ż b y  mogli po Niedzice? 
' v, .pa3 .wyz:ora był całym ich światem. Poza nim 

iuz miejsca, gdzieby magii znaleźć się razem. 
vM e* 1iVSZ3rstk'>- Cały ten świat wzbronień, niodo- 
N . . A 1 t^zec^eń, nie miał powietrza któremby ra- 

^etchnąó raog1L

Ł °  _s  ał°  się, że wyraz jei zwarł się w naiwyż- 
P$ł, św ięcąc w lam ą skończoność i własny

0  y t  ważność tej chwili. Tw arz 
n- 11 m -mu żegnając go, zdobną w kirólew- 

'rze na' n^w idilani'przez nikogo a w koł^trze
Ł^tć: wiszące nad tmni, jak miecz.

P  Zgrp.J?’ oie .̂ r'-lClt na nich! Poczucie rzeczywisto- 
Mi-ricloe. Zanim się do tego cienia 

A To y_ . ia Przytywał, zbladła śmiertel-
\ d f:*r~ ,mewa wystraszonym wzrokiem aż tu się
I P°?ZJkUvadu-

^boroby ty się na iutro przypy- 
^ S ła  t r ^ iUC- MnrjcPe przeirzała ją. Do-
® i rtvs^n za> lro^  1 ztość a przedewszystkieni 

rstko cz.u a ł3k •niespodzaanie chwyciło to 
t Widz: ‘a ’̂' ni.e wcale zastosować się do 
’ kom,. fr/Jw 5 Ś P ^ ł a  wzruszenia. PrzysPa- 

nie b y li w iej namrzę. Sama 4a-

m. Kafisza P. Michalski. Kandydatem zaś na przedsta- 
widiela Polski przy Lidze Narodów w miejsce Pace. 
rewsikfego p. Kucharzewski.

Warszawa. (PAT.) Na wniosek prezy )-nta mi­
nistrów Naczelnik Państwa zamianował ministrem 
aprowizacji Jana Michalskiego, prezydenta m. Kalisza. 
Warszawy w tym samymczasie, gdy n-nsz charge

Warszawa. N; czelnik Państwa zawiadomił w oje­
wodę pomorskiegop. że przyb-siizje d* Torunia 5 bm. 
Następnie uda się do Bydgoszczy i Grudziądza, skąd 
cow rću dn Warszawy

Wars/nwa. Leptrtanicnt VII gosfodarczy Mini­
sterstwa ,;,raw wojsko w ych zawiad-ma że mimo 
up!y\vu terminu rejestracji strat mnciu-lnych ponie­
sionych w niewoli niemieckiej, przy mai je jeszcze do­
datkowo wmoski o ich rc'<si: i.cię.

Potieja uatUarowa <v śaiefls 
iisietesów ssołecseAslwa.

Na ten aktualny temat wygłosił wczora- odczyt r. 
Guckler-Wisłocki w To w. priwniczem wobec szero­
kiego audytorium ze sfer sątowych, administracyjnych 
palestry i urzędników policji państwowej. Obradom 
przewodniczył prof. dr. Till.

Referent na po łstawie nauKowej oraz nowo obo­
wiązującej ustawy o policji państwowej w\ kazał w 
rzecizowem przedstawieniu, całą chaotyczność posta- 
nowiień nowo uchwalonej ustawy i nieszczęśliwy spo­
sób wykonama iej. Z przedstawienia prelegcrnta w ynj- 
ka, że przy nowym ustroju p.Tcii państwowej ani bez­
pieczeństwo osób i ich mienia ani calt ść państwa ja­
ko tjtkiiegK) nie jest nal -życie ochroniona a pawstałe na 
podstawie tej ustawy urzędy policyjne zdają się ra­
czej powoływać do życia zwalczane krwawo państwo 
policyjne w ktćretn ma rZą  ’.zić nie prawo ale samo- 
woSoj dyle*anc!dch je.lno;tck. Zgubny wpływ tych 
instytucji na całość administracji państwa podkopuje 
praworządność 'ego i spycha je do rzędu państw abso­
lutnych. Ponadto udowo-kiio: em zostało, że nieszczę­
śliwy ten twór policji państwowej stworzony został jak 
gdyby na udowodnienie na zarzucanej nain przez cały 
świat tak Przyjazny jak i wrogi indolencji administra­
cyjnej. Indolencją ta, ak widziiny już dziś, odbija się 
dotkliwie na sto.suuKa.ch ekcjmnrcznych i jego obywa­
teli i powoduje truduo-ści wrilutowe ra których usunię­
ciu tak wiele -aam ws/.ystkmi zależy.

Jeżeli przeto policja państwowa tak szkodliwie 
oddziaływać trn: na interesy społeczeństwa; to raczej 
należałoby wstrzymać się z rozszerzeni :m jej działal­
ności na teireny małopolski j  r,i» burzyć instytucji wy­
próbowanych. Ustroi policji w;o-owany iest na śtoson- 
icach angielskich z zaszczepieniem ducha rosyjskiego.

Nad referatem fy mprzyjętym oklaskami, wywią­
zała się obszerna dyskusja, w której kilkunastu mów­
ców, podzielając krytykę prelegenta, uwypukliło je­
szcze bardziej ten nieszczęsny pomysł jakoby ochra­
ny rosyjskiej.

Citfs odnow ić p rze d p ła tę  
na miesiąc czerw iec i

Cenji prenumeraty i pcjedynczego nu­
meru w  n a g łó w k u ,

\

Do naszych prenumeratorów. Celem PfaTtfenla
manipulacji biurowej prosimy przy wysyłkach pie­
niężnych, podawać zawsze na odcinku przekazu ceł, 
na jaki kwota jest przeznaczona.

f f i ! a d o m c f r [  i e i p e .
Lwów, 4 czerwca 

REPERTUAR TEARU M IEJSKIEGO:
Sobota, 4 czarwca 1921 o godz 3‘30 po poł. „Strą 

, sz,ny dwór“. — O godz. 7‘30 wieczór „Czar munduru*.
Niedziela, 5 czarwca 1921 o godz. 3'.30 po pot. 

„Ewa**, Szanjawskiego. — O godz. 7o0 wieczór „Pa­
jace" i „Cavalerj!a“.

Poniedziałek 6 czerwca o g. 7.30 w. „Czar mun­
duru" operetka. #

Wtorek 7 czerwca o g. 7.o0 w. „Tajfun", dramat 
występ Brydzińskiego.

M AŁY TEATR MIEJSKI (ul. Gródecka 1. 2b):T
W  sobotę 4 bm. „Don Juan", dramat w 3 aktach 

T. Rittnera, (premiera), (icścinny występ W. Bryd-ziń- 
skiego.

W  niedzielę p bm. „Don Juan", dramat w 3 akt. 
Rittnera. Występ W . Bryczińskiego.

Srod? 8 czerwca o g. 7 30 w. „Don Juan" Rittae- 
ra. Występ Brydzińskiego.

—  Polskie Towarzystwo Krajoznawcze urządza w 
niedaietę wycieazkę do ?ólkwi. Punkt zborny dwo­
rzec główny 9 rano.

—  Z Polskiego Towarzystwa Ekonomicznego. Od­
czyt star. radcy skarbu dr. Jana Skwarczyńskłego na 
temat „Projekt ustawy o zasileniu finansów' miejskicl “ 
odbędzie się w sobotę 4 czerwca br. o g. 7 wiecz. w 
wielkiej sali posiedzeń w Izbie handlowej i przemysł

—  Zjazd delegatów Stowarzyszeń, asystentów wszy­
stkich .wyższych uczelni\ w PoBce obradować będzie 
we Lwowie w thiacli 5 i ó bm. Uroczyste otwarcie 
Ziazdu, które zaszc-iycą swą obecnością panowie re- 
kiorowie i dziekani lwowskich szkół akademickich, 
odbędzie Się w nUdńilę 5 bm o godz. 11 ran o w 
wielkiej auli m>wrego gmaedu Uniwersytc-tu. Niniejszem 
Stowarzyszenie asystemów Uniwersytetu b'row'skicgo 
uprasza wszystkich Pt. asysten-ów w7yżsizych uczelni 
Lwowa o gremialne wdęcB udziału  w tej uroczysto­
ści.

— Galicyjska Spółka dla przemyski drzewnego we 
Lwowie złożyła prz-z reprezcif.-ąita swojego Franci­
szka lir. Zamoyski igo na moje ręce kwotę 20.000 mk. 
na bursę rękodzielniczą im. DokArta. 2a ten dar skła 
d-am imieniem obdarzonych serdeczne podziękowanie. 
J. Neunr?r-'i w r

— Na intencję Rozwoju. Na intencję lwowskiego od­
działu „Towarzystwa rozwoju żyda narodowego w 
Polsce", dla uproszenia błogosławieństwa N. P. Marik 
Ki ólowej Korony Polskiej w jego pracach i zab ieg a j, 
odprawj się w niedzielę dnia 5 czerwca br. o godzinie 
8 rano w kościele OO. Jezuitów' msza ów. z kazaniem. 
Wszystkich członków „Rozwoju" Jak o też pobożną pu­
bliczność polską zaprasza uprzejmie na to nabożeń­
stwo prof. Franciszek Walczak, prezes „Rozwoju".

—  Na Górny Śląsk. Polskie Staw. Bractwa przy ko­
ściele1 N. P . Marji Śnieżnej we Lwowie urządza w nie­
dzielę 5 czerwca 1921 w ogrodzie Strzelnicy mfei- 
sldej wielki festyn po!ączon> z* wielką wieczorną za­
bawą taneczną w sali Strzelnicy niPiskiei. Połowa 
czystego dochodu iest przeznaczona r.a Górny Śląsk, 
a  druga r,e fundusz własnego domu, dla członków star* 
cow tegoż stowarzyszenia.

— Dyrekcja ooczt i tc!»i trafów we Lv owie donosi: 
W  myśl reskryptu M nusjpstw a pcczt i telegrafów 
z 25 maja 1921 1. 1N.863,]712/IX zaprowadzono w ui 
rzędach pocztowych Hajnówka pow Białowieża i 
Jeziory pow. Grodno służbę telegraficzna i telefo­
niczną.

—  Z teatru. W nie dzidę dnia 5 brn. parfję Cania w 
.Paiacach" odśpiewa p. Mann. Po Ip e r o w *  pi-zedsta- 
wieniu wystąpi primaballedaa Teatru Wielkiego w

mana, rj-się cimotnie skrzywdzona potrafiła użalić '̂ę 
nad przykrością, której była powodem. Zabierać coś 
komu ziie leżałt w je j charakterze.

— Panii ma zupełną słuszność, pan sobie, zaszko­
dzi — rzekła — i nie p itrząc na niegio szybko zbliży­
ła się do niej:

. — Żegnam panią, —  rzekła — ujmując jej rękę , a 
każde je j słowo brzmiała jak śpiew. »Przytrzymuiąc z 
wdziękiem wątły przegub iei ręki uścisnęła ją lekko, 
jak rękę ukochaną Mógłby kto Przysiąd-z, że dla niej 
tylko przybyli na statek, tak ujmującym był urok i 
uprzejmość z jaką żegnaU — mewę.

A jemu? _  przelotnie uścisnęła dłoń, pobieżnem 
musnęła go spojrzeniem i oltorócnia już stała w bra- 
mie, —  wskoczyła do czółna. Niebawem odbiio od po­
tężnego parowca, który kierował na otwarte morze 
nurzając się, to wypływając na gwałtoMrme porusza? 
nych falach.

Maridee wyprostowana! stała oparta o maszt, 
oświetlona słońcem zachodu stała jak waureołi bojow­
nik zwycięe-hi po bitwie. Wszystko zwątpienb pierz- 
cboęko, nie pojmowała jak mogła przystęp zn?leźć do 
mej. Wszak nie było na św iede mężczyzny, kióryby 
mógł o niej powiedzieć —  Korzyści spodziewała się 
po m nie—  am kobiety, któraby mogła utrzymywać — 
to podjęta na moią szkołę — Nigdy żadnei nie była 
rywalką. Dlatego odważała się wymierzać policzki du­
chowe temu światu konwenansów, w którym tyle — 
nie wypada, — czując, że posiada prawo do tego

Wszak niczego nie żądil-i. W  zrzeczeniu tkwiła

tajemnica iej prawa. Z tych, któizy ią pojęli — nie 
zapomniał jei nikt.

Między łódź a statek cisnęły się fale. Spojrzała 
r.a przepełniany pokład wykazujący tę osobliwą cieka­
wość, która się łączy z każ tern w ylądowaniem. 
Wkrótce odróżniła i jego, przechylony przez poręcz, 
obok — mew a — wieiąca chustką w jej stronę.

Nie zważała na nią, nie poruszyła się wcale. Po 
nieruchomości iei wzroku pozmł, że go widgj.

Olbrzymi gmach jąl zwolna płynąć w swoią dro­
gę i coraz ostrzej odcinać się od nieba. Piękny a gro­
źny panował nad tanią. Coraz większa przestrzeń wo­
dy dzieliła go od łolzi. Tuż zaczął się zmniejszać, chy- 
żość oddalania zwiększała się. Zdawać się mogło, że 
statek kieruje się wprost w słcrice; stała na widno­
kręgu morza jąk na oścież rozwarta złota biama.

Ale Maridee siojac nieruchomo pod masztem, za­
wisła wzrokiem na jego postad, który w nią też pa­
trzył pochylony.

—  Odjeżdża! — pom yśli*? I nagle sieć żelazną 
tak mocno ścisnęła jei serce, że wr skurczu tych żela­
znych spirętów żyć przestało.

Tak skończył sig iei dzień. W  taki sposób rozłą­
czyło ich morze.

Złotą brama słoneczna zgasła pod zbladłem nie­
bem, zsiniało i morze. Wieczór iest 30 września. Gzas 
mjnąŁ Urywek dwu dni jej życia podajemy tu, szero­
ko rozsuwając zasłonę.

Potem niech dalej idzie w świat.
t *

Przekład W. M .'
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P etersbu rgu  p. Auna Z abrikina w  otoczeniu sw ych  
uczenie pp. Haliny Su tk i o j i W cro n ffJ  Paw iow ej i od­
tańczy  „Śm ierć Ł abęd zia"1 Seans S aen s‘a, Dar.ses Nor- 
wegiennes. D y ry g u je  p. S a r z y ń s k i .

— Próba głosów. W Vie leielę 5 łm . na scenie tea­
tru miejskiego o godz. 11 rano odbędzie się próba gło­
sów' kandydatek do opsry wobec zaproszonych kryty­
ków' muzycznych, członków komisji teatralnej oraz ka- 
pelmistrzów i reżyśs'ów. Kandydatki sa proszone o 
przyniesiecie z sobą nut.

—  Tragiczry wypadek na lotnisku Iwtmskierd.
Znów nasraj lotnicza urążyna a wraz z nią i cale pol­
skie społeczeństwo poimsj ciężka stratę. Oto wskutek 
tragicznego wypadku zm-r} wczoraj ra-no w sanator­
ium Czerwonego Krzyza kapitan-lotnik Poznański, 
krakowianin. Oto samolot na którym kap. Poznański 
wznios} się z lotniska we środę rano wśród gęste; 
mgły w kierunku lasu BHłohorwczy, z 'niewiadomej 
pizyczyny runął ze znacznej wysokości. Aparat uległ 
zniszczeniu a kap. Poznański doznał ciężkiego „uszko­
dzenia ciała. W  nieprzytomnym stanie przeu wziono 
Łap. Poznańskiego do sanatorium, gdzie dokonano za­
biegu operacyjnego. Kap. Poznański od chwili upadku 
kie odzyskał przytomności i w piątek rana rozstał się 
z tym światem. Kap. Poznański znanym był w szero­
kich kołach krakowskicn ze swego zamiłowania spor­
towego.

_  Kradz.jeża części automobile wych. Policję lwow­
ska uwiadomiono, iż w v arsztatach automobilowych 
Sb O. O. oraz w warsztaltach „Jura“ pokradtiono roz­
maite części samochodów. W  toku dochodzeń areszto­
wano: KajetSgiąi Chylińskiego, mechanika, przy ul. So­
bieskiego 34 u którego znaleziono w  drugim warszta­
cie przy ul. Chorążczyzny ro-unaite części pochodzące 
właśnie z tych kradzieży, dalej Karola Gajewskiego, 
slusarza z warsztatów ,,Jura“ oraz Wincentego Pie- 
traka, ślusarza z warsztatów D. O. G„ który Przyznał, 
że za namowa Gajewskiego i Chylińskiego ukradł parę 
kół do aum cięż/arowego i jedną oś (które też u Ch- 
znaleziono) i sprzeda! je wymienionym za 5250 mk. 
Wszystkich trzech zamknięto \y aresztach. Śledztwo 
prowadzi! się dalej.

— Kapelusz złodzieja, czy wariatowi ukradziony? 
Restaurator Jager Wilhelm, przy ul. Mikołaja 11, usły 
szał wczoraj rano o g. 5 szmer w lokalu swoim, wy­
szedł więc czemprędzsi na ulicę i zobaczył, iż z re­
stauracji wychodził gość ale... przez okienko piwnicz­
ne. Gość poezgł uciekać. W  pogoni przez, ul. Zyklikie- 
wicza, Pańska i Kutnu pbr ;ucił on flaszkę wódki i 
kapelusz a san, gdzieś znikł- W krótce przekonano się, 
Ż-e w  lok: lu gospodarowali złodzieje, którzy przygoto­
wali już ąraaczny lup W postaci czekolady, sera, sardy­
nek itd. Mimo spłoszenia wynieśli 8 flaszek wódki i 10 
paczek sardynek. Policja otrzymawszy kapelusz ry­
chło stwimteIŁi.', iż jest on własnością Sylwestra Ber- 
nacikia, b. służącego w mleczarni przy ul. Rmr ano wi­
eża, l&cz wkrótce także dowiedziano się, że Bieunacik 
przed dwoma tygodniami dostał napadu szału i obecnie 
znajduje siię v& KulParkowie. Telefonowano do zakła­
du, a stamtąd odppw^d/.i/ąm, że B. jest tam i wcale 
nie wychodził. Tak włęc na razie ślad -złodzieją przer­
w y się, lecz policja zagadkę rozwiąże', gdy p. J . skon­
frontuje z Bieraacłkiem.

— Partyjkę „ferbla“ w kawiarni „Reunion11 przy ul. 
Rutowskiego rozgrywaną przez Dawida Hechta r. 
Mendla, nauczyciela hebr. ięz. i Alojzego Malczaka 
oraz Izraela Wolfa, piekarzy — przerwał nagłem zja­
wieniem się itisp. poi. Wik. Przy tej sposobności skon­
fiskował on „bank11 z kwotg 500 mk. i talię kairt, któ­
re zdeponował w policji.

— Miły wnuczek. Izydor Schlimper, lat 20, bea za­
jęcia, zam. przy ul. Słonecznej 21, chciałby się po- 
Łbyć z mieszkaniu swej babki 80-letnici staruszki, 
więc jg maltretuje, bije, a nawet grozi zabiciem, twier­
dząc, że nic mu nie będzie za to, bo ma „austrj-acki pa­
tent na wariata11. Sąs-edzi donieśli o tem policji, która 
otoczy staruszkę opieką swą-

— Sprytna Kasia. Post. poi. Leśmiowski zauważył 
w ul. Gródeckiej, iż ze sklepu M. Fischa pod l. 50 w y­
szła jakaś dziewczyn* i podejrzanie prędko poczęła s-ię 
oddalać. L. zatrzymał jg więc, a po chwili kupiec wy­
biegł i oświadczył, że zginęła mu cała skóra ,,ch'-- 
vraux“. Skórę tę znaleziono w koszyku przytrzyma­
nej, która iest Kasia Stecyszyn z Rudek, licząca laf 
18. Zamknięto ją w areszcie.

—  Za jazdę po szynach tramwajowych ukarano.kil- 
ku woźniców dotkliwą grzywną.

—Sześć godzin w areszcie spędził wczoraj Antoni 
Lipow y, lat 15 liczący, przyłapmy na .zdzieraniu świe­
żo nalepionych afiszów.

—  Z kroniki wypadków. 11-letni Lazur Podhoretz 
dositaf się wczoraj na pl. Goluchowskim 'niespodzianie 
w tak blizkg styc tiość z wozem tramwajowym, \\ od­
trącony wpadj isa kamienie brukowe przyczem poranił 
się poważnie w głowę. — Izabela Botjwill, licząca za­
ledwie 5 mies;;ęcy-została przez własną matkę ta l nie­
fortunnie podniesiona za prawą rączkę, iż pękła jej 
kość w ramieniu. — 6-letniego Machla Finka, syna 
kupca pokąsał w twarz jakiś pies w ul. Piastów. — 
Fatalny wypadek zdarzył się w domu dr. G. przy ul. 
Wuleckiej 14, oto w czasie nieobecności starszych osób 
5-letni synek p. G. uderzył siekierą w głowę swego 
4-letni' go braciszka i dość ciężko go skaleczył- — W e 
wszystkich wypadkach czynne było pogotowie ratun­

kowe bądź to w  lokalu św ita , bądź-na miejscu w y­
padku.

hratrika sportowa
—  W arszawa. „Polonia11 przegrywa z 20 p. p. z 

Krakowa 1 :2 . „Warszawanka11 pobiła w mistrzostwie 
klasy B. „Akadem.cki Związek Sportowy11 3 :0 . Mło­
da, ale niezła „Warszawanka'1 ma rozegrać match 
we Lwowie z „Pogonią''.

Związek warszawski zdyskwalifikował Soboltę 
za grę w j Koi pnie", match o mistrzostwo kla:sy A. 
przeciw „Polonii' , ponieważ gracz ten nie był zgło­
szony dla „Korony11. ^

I.ŁKKA A IL E  1 VKA.
Bieg belwedcisai odbędzie się 4' bm. w W arsza­

wie na przestrzeni 4.5C0 m. Spodziewany licznv 
wspóudzial.

Bieg przez Kraków c nagrodę „Illustrowanego 
Kurjera Krakowskiego11 odbędzie się w Krakowie 12 
bm. Z tego widać, że wszystkie miasta prócz przo­
dującego w" lekkiej atletyce Lwcwa. uizadzły już lub 
organizują*w najbliższym czasie zawody.

L. K. S . „Pogoń*4 i.bjął kąpiel na stawie „Świteź11 
z dniem 1 czerwca br. we wszystkie dnie powszedn e 
od godziny 7—10 rano. Stawu w tej porze używać 
mogą tak panie jak i panowie tylko za poprzedniem 
porozumieniem się w sekretariacie od godziny 5—6 
popoł., ul. ZyblWewicza 1 17 i p. Stroje kąpielowe 
męskie do wypożyczenia na stawie.

9  naszej Administracji złożyli:
Na Górny Śląsk.
Z powodu ugodowego załatwienia; sprawy pry- 

wztno-karnej Nr. III. 1196/20 M. H. 500 Mk., 5 . A. 
400 Mk. — Obie zaś strony 2000 Mk.

Wydział Tow. hodowców drobiu we Lwowie 
•1-0 Mk.

Józef Heledeńburg 1000 Mk.
Na w dowy i sieroty jjo powstańcach górno­

śląskich.
Bronisława Jakubkowa: 100 Mk.

Na fundusz im. Korfantego.
P. Mach. naczelnik poczty z Rakszawy, na ręce 

Dr. Wursta z Kałusza 200 Mk
Na śfe-oty po poległych w obronie G. Śląska. 
A. Kołakowski nieprzyjęte honorarium za konie, 

dostarczone przez inż. Wł. Muellera 800 Mk- 
M. Siędmiograj 100 Mk.
Nu pomce dla Górnoślązaków.
Wychowankowie Bursy Grunwaldzkiej TSL- we 

Lwowie ze składki l-366'50 Mk. i 10 Mk. u endeckich. 
Zamiast podarunku na imieniny dyr. J. Saloniego 
3000 Mk, i 10 Mk. niemieckich.

Bach wciągów bfnjłie.
P ociąg i pospieszne oznaczone *)
Z głównego dworca odchodzą:

Do Warszawy przez P^zewcc-sk 7.30*), 20.15').
Do Krakowa 8.00, 14.15*), 17.50, 21.05, 2225*).
Do Msz,sny 5.55, 14.25.
Do Gródka 1.130 (tylko w sobotę) 16.20 
Do Przemyśla 3.50
Do Stanisławowa 8.00, 10.15 '), 14.20,17.00*). 18-50, 

23.00.
Do Stryja 7.30, 10.00?), 18.15, 22 40 
Do Szczerca 4.15, 14.20.
Do Sambora 15.40, 22.50.
Do Komar na 3.40, 14.25
Do Równego przez Kramc-Bro Jy 8.35, 22.10.
Do Podwołoccysk 10.20'), 14.20, 18.10, 22.50.
Do Stojanowa 13.45
Do Kowlu przez Sapieżankę 6.25, 17.15.
Do Podhaicc 6.55, 15.20.
Do Rawy Ruskiei 14.35, 20.55.
Do Warszawy prze,i Raw ę Ruską Bełżec 10.00, 21 25 . 
Do Brzuchowic 6.00, 15.50.
Do Brzuchowic w niedziel? i święta 14.15, 19.30.
Do Jaw orow a 16.30, (8.55 tylko do Janowa).

Na główny dworzec przychodzą:
Z Warszawy przez Przeworsk 9.15*1. 22.20*).
Z Krakowa 6.4d, 7.15*), 10.45’ ), 16.25 A, 15.00, 1850, 

21.15.
Z Mszany 7.40, 16.15. .
Z Gródka 16.00.
Z P rzem yśla 6.10.
Ze Stanisławowa 7.00, 11.45, i 3.05*). 16.42, 19.20*), 

20.55.
Zo Stryja 7.40, 1255, 19.15, 21.3').
Żfe Szczerca 6.20, 16.35.
Ze Sambora 7.45, 10.10.
Z Komarna 6.30, 17.40. - s
Z Rów :cgo przez Krasne-Brody r>.35, 19-20 
Z P< dwoloczysk 7.10, 1.3.30, 18.00'), 21.20.
Ze Stojanowa 1C.30.
Z Kowla przez Sapieżankę 9.20, 21.20.
Z Poćhajec 10 15, 20.50. /
Z Rawy Ruskiej 6.20, 11.30.
Z Warszawy przez Rawę Bełżec 6.50, 18.20.
Z Brzuchowic 7.40, 16.55.
Z Brzuchowic w niedzielę f święta 15.25. 20.40.
Z Jaworowa 9.10 (20.00 tylko i  Janowa).

„Targi Wschodnie11 we Lwowie. 10.000 F1 
spektów wysłało biuro „Targów Wschodnich w 
statnich dniach do firm krajowych i zagran iczn i t 
Prace przygotowawcze są w pełnym toku a da f 
cyrkelarze we wszelkich europejskich językach, " 
keją na wysyłkę. — Austrja niemiecka, Lżjjpnos ■ 
wacja, Niemcy, Szwecja, Francja i Włochy 
ją  znaczenie „Taigów Wschodnich11 dla rozwoju j 
dzynarodowego handlu i przemysłu. — Świadę  ̂
tem zgłoszenia, jakie do „Targów Wschodnich dz> 
w dzień z tych krajów napływają. Przemysł i han 
polski nie dadzą się wyprzedzić i w dobrze zr0 " ,. 
mianym interesie własnym poprą „Targi WscoocU- 
czyniąc ze Lwowa prawdziwy „suchy port"" P°ts

Knrsa giełdy lwowskiej.
Kurs szacunkowy z 3 czerwca 1921.

W artość O statn ia  P łacą 
nom- dywidenda

Żądali t g !

* Waluta markowa

I. Akcje bankowe za sztukę (włącznie z kup. bież.)-
Bank akc. związkowy Mkp. Mkp.

IV i V emisji ' 780 1680 4 8 5 --  —
Bank Dyskontowy

we Lwowie 280
Bank h*p. gal. 280
BanK hip. zen.eln" 280
Bank Małopolski 28(
Bank powsz. kred. 140
Bank przemysłowy 280
Bank ziem. kred. gal. 280

II. Akcje Tow.
Brcwary lwowskie 500 
Tow. Chodorów 140
Tow. akc. fabr. kart 140
„Ćmielów" fabr. porc. 1000 
Fabryka cementu „Portland 

dzc/akowa" 140
TdW. akc. „Galicja” 490 
Tow. Gafota 140
Tow. Górka 140
„Oikos1 Zakl. D-z.drz. 10r0 
Warsz. Ska-akc. bud.

„ParowozówaI.emisja 500
II. emisia 500

„Pezet1*, pow.Zakł.bud. 500 
„Pocisk" Zakl. amun. 350 
Polska nafta 1 i II em. 500 
Polskie Tow. handlowe 140 
Tow. t-rzeworsk —
Tow. Rakszawa lfO
Zakłady elektr. Siersza 140 
Gal. ZaKł. górn. Siersza 140 
Iow . Zieleniewski 140 
Lwowski akc. Zakład za­

stawniczy —

III. Listy zastawne za 100 Mk.

Bank polski dla handlu i przę­
słu 4 ł/20/0 

Banku hip. gal. 4ł/s°/o 
Banku hip. gal. 4°/o 
Banku hip. zemel. 4tyjf>/«
Banku kraj. gal. 4l/2°/o 
Banku kraj. gal. 4°/o 
Fow. k ie 1, gal. ziem. 4V~0/o 
Tow. kred. grt. zienr.. g®/o 
Banku kred. ziem. gaL 472°/o

_ 450 —
21 690"-m —

28— 420— —
22"40 7 5 0 -- —

T- -  215 —
28 509'— -•
35 600" — —

bandl. i przem
100 II500-— —
— 1775-— —
21 20-jo— —

— 3300 —

28 __
301 35-000 — —

27-50 2200"— —
,15-40 6500' - —

3250— —

- 0 0
— 1800 . —

— 925— —
-- 1275 —

75 1475 — —
?1 900— —

21 4800—
56-— 1800— —

— 5000— —
20 Ć600— —

s
_*__ —

Mk. (bez kup. bież).
Płacą żądają

98— 100—  '
9912 101 12
91-50 • 95-50 '
98— i 100—

102 50f 104 50 '
)7— 99—  '

106*— 108--- "
99— 101—  '
97-50 99-50 '

iris*K

IV. Obligi za 100 Mk
Komun. Banku kraj. 4xl^ja 
Komun. Banku kra|. 4°/o 
Kolei lokalnej Banku kraj. 4%  
Pożyczka kraj. gal. z r. 1893, 4°'o 
Pożyczka kraj. gal. z r. 1904 4o/o 
Pożyczka kra . gal. z r. 1905 4o/» 
Pożyczka kraj. galic. z r. 1908 

szkolna 4o/o 
Pożyczki kraj. gal. z r. 1913 4! a°rc 
p ożyczki kraj. gal. z r. 1914 4Vs°/<>
Pożyczki m. Lwowa z r. 1896 4°/o
Pożyczki m. Lwowa z r. 1900 4°/0
Pożyczki m. Lwowa z r. 1911 4°/o

V. Waluty.

Ruble carskie po 100 rb.
.  „ po 500 „

n drGl,! e
Ru”ble Dumskie (po 1000)

(po 250)
Karbowańce (po 1°°°) .
Grzywny (po 500 i wyżej;
Franki franc.
Franki szwaj.%
Funty sterlmgi _
Dolary amrykańskie 
Dolary kanadyjskie 
Marki niemieckie po 1000 

„ po 100
(drobne)

Lei rumuńskie po 500 
„ drobne

Liry włoskie
Czeskie korony
Korony austr. niem. stempl.
Franki belgijskie 
Korony szwedzkie 
Korony duńskie 
Korony norweskie 
Marki fińskie 
Floreny holenderskie

\vtz kup.
9 7 -  
8650  
84"— 
861—  

8 5 -  
851- -

bież.).
99- -  
88-50 
86—  
88— 
87—  
87—

VI. Dewizy.

Londyr.
Paryż
Zurych
Praga
Wiedeń
Berlin
Nowy Jork

88 - 90—
™J-50 92-50 i*
95— 97—
88— 90—
38— 90— ^  f
88— 9 0 -

400— 450— **
230— 270— 0*
150— 200—

60— .80— 0*
50— 70-—

4 - - 7— 0*
6— 9—

83— 87—
1 6 i - 185—

3800— 4000— 0*
9 9 5 - - 1040— 0*
8i0— 910—

1650 - 1750"—
15.50- — 1655 0̂
1450=,- 1550— 0*•
1700— 1800— <
1650* - ) 750—

17— 5 5 -
1500.— 1575—
150 — 170—

-•oo ■ — ■
—— Z-o o

,♦ — .-•00
_ —
—— •00

.

400O-— 4 2 0 0 - '.0
175 00 

1550—  
173— 

153 0— 
1J00 00 

VII. Bata bankowa. 
Stopa eskontowa K. P. P. óc/a Tą

91—  
195—  

1651 "  
188— 

1730— 
1080-00

Z  drukarni „Siową PolskiejCo*1 Lwów, Zimorowicza IMS, pod zarz. Wllhehna Antooie&o Skrzyczyńskiego,

i ■


